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ROK II 


NR. 278 (853) 


Codzienny konkurs premiowy „Głosu“ 


CZYTELNICY! 


Nie trzeba ero «d-é kilkudziesięciu 


kuponów! 


WYSTARCZY WYCIĄC NASZ KUPON PREMIOWY zamieszczony obok. wy- 
pełnić czytelnie I przesłać tn Redakcii naszego pisma w ciare trzech dni. 


Już w niedzielę dowiemy się, kto wygrał KOMPLET GARNKÓW ALUMIN. 
Jutro zamieścimy KUPON: NA SUKIENKĘ WEŁNIANĄ. 


L DNIA 8. « 


KUPON PREMIOWY 


Imię i nazwisko ___ 
Adres 
Zakład pracy 


1947 r. 


na KOMPLET GARNKÓW ALUMINIOWYCH 


eeaeee ana o e on sara 


Wyciąć | przesłać do redakcji „Głosu“, Łódź, Piotrkowska 86, III nigtro 


Sszyderstwo ze sprawiedliwoś 


cire 


f 


BERLIN PAP, Dnia 7 bm. w Polskiej 
Misji Wojskowej w Berlinie odbyła się 
konferencja prasowa, podczas której rze 
cznik misji obszernie omówił zagadnie- 
nie majątku -polskiego, znajdującego się 
w Niemczech, oraz poruszył sprawę 
Polaków z Westfalii, 


Z chwilą zakończenia działań wojennych 
w. Polste władze hitlerowskie skonfiskowały 
cały majątek Państwa Polskiego, położony na 
terenie Niemiec. To samo stało się z maiat- 
kiem obywateli polskich, których bez żadnego 
odszkodowanie wywłaszczono- bądź też po pro- 
stu zamknięto w obozach koncentracyjnych, a 
nieruchomości ich oddaną pod przymusowy 
zarząd specjalnie utworzonej instyłucji pod no- 
zwą „Haupttreuhandstelle — Ost” (HTO): 


Polacy ne otrzymiaią zwrotu 
zagral onego mien a 


Następnie w wielu wypadkach nierucho- 
mości polskie sprzedańo osobom trzecim, re- 
krutującym się przeważnię ze sfer „zasładżo- 
nych” działaczy hitlerowskich, którzy dosko- 
nale zdawali sobie sprawę z sytuacji prawnej 
nabywanego obiektu i w żadnym wypadku nie 
mogą być traktowani jako nabywcy w dobrej 
wierze. W okresie 5 lat „HTO” nagromadziło 
bądż drogą poboru czynszów, bądź też drogą 
sprzedaży polskiego zagrabionego mienia òl- 
brzymie kwoty, ułokowane częściowo za gra- 
nicą, Niestety, do chwili obecnej Polska Mi- 
sja Wojskowa nie może uzyskać wglądu do 
akt „HTO”, jak również pozostają bez wyni- 
ku wszelkie jej starania o wydanie funduszów 
tej instytucji, mimo dokładnego wskazania w 
konkretnych wypadkach, gdzie zostały: ułoko- 
wane poszczególne kwoty. 

Ostatnio ukazały się zarządzenia władz a: 
merykańskich i brytyjskich w przedmiocie 
zwolnienia spad kontroli majątku obywateli 
alianckich, wobec czego majątek ten może po- 
wrócić do rak jego prawych właścicieli bądź też 
ich spadkobierców. Zarzadzenia te nie doły- 
czą jednak majątków polskich, które w dal 
szym ciągu znajdują się pod kontrolą aliancka, 
co w prakłyce sprowadza się do sprawowania 
nad nimi nadzoru przez Niemców. 

W wyniku tej bardzo problematycznej „o: 
pieki” mienie ulega niszczeniu Wydawałoby 
się, że jest rzeczą hezsporną. iż do czasu zgło: 

Í M e_m 


[Wygrane i 


w codziennym konkursie „Głosu“ 


Wczoraj wieczorem w lokalu redakcji „Gło- 
su“ — Łódź, Piotrkowska 86, — rozlosowana 
została kolejna premia naszego konkursu co- 
dziennego z dria 6.10.47 r. 


GARNITUR MĘSKI 


wygrała ob. Anna Zalewska, zam. w Lodz’, Ty- 
mienieckiegóo 14m. 23, pracowrica oddziału wy- 
kończalni Państwowych Zakładów Przemysłu Ba- 
wełnianego Nr. 1 (dawnej Scheibler). 

Ob. Zalewską prosimy o zgłoszenie się w 


naszej redakcji w godzinach od 16 do 18-tejf 


' SENSACYJNEJ POWIEŚCI RADZIECKIEJ  odsłaniającej 


celem odebrania wartościowej nagrody, 
Czytelnicy zamiejscowi! Nie nadsyłajcie ku- 
ponów w kopertach. Wystarczy raklećć kupon 
na kartoniku o forma e normaliej pocztówki, 
napisać czytelnie adres redakcji „Głosu* — 
Łódź, Piotrkowska 86 i nakleić znaczek poczto- 
Wwy za 1 złoty. = 


zrabowane majątki polski 


pozostają nadal w rekach niemieckich 


szenia się prawdziwych spadkobierców, zarząd dzin polskich w ręce niemieckie byłoby szy- 


nad zagrabionym majątkiem polskim przejąć 
winna Polska, Misja Wojskowa względnie inni 
przedstawiciele Polski. Tymczasem władze a- 
merykańskie projekiują tzekomo ustawę, w 
myśl której spadki bezdziedziczne mają przejść 
na własność organizacji niemieckich. 


Gmach ambasady RP w Berlinie 


„W zsnsśc a“ Rzeszy 
Rzecznik Polskiej Misji Wojskowej podxreslił, 


derstwem z podstawowych zasad sprawiedli- 
wości. Następnie rzecznik Misji zacytował przy- 
kład potraktowania gmachu ambasady i konsu- 
į latu polskiego w Berlinie, W swoim czasie 
rząd hitlerowski, uważając, że Państwo Polskie 
przestało istnieć, zarządził wpisanie da ksiąg 
hipotecznych jako właściciela tych nierucho- 
mości niemieckie ministerstwo spraw zagra- 
nicznych. Otóż mimo upływu przeszło 2 laf od 
zakończenia działań wojennych, ministerstwo 


że przechodzenie majątku wymordówanych ro-| to nadal figuruje jako właściciel tych gma- 


pe 


Pr E S a — ~ 


Wuj Sam: Pożyczę wam dolary, ale mus'cie kupować moje BOMBO -nierki. 


Giełda zaciera ręce 


Attlee zerwał z lewicą Partii Pracy 


Shinwell — autor planów odbudowy przemysłu brytyjskiego 
| i reform socjalnych — utrącony przez Bevina 


LONDYN PAP. Według doniesień a-|nie do dotychczasowego planu odbudo- 
gencji Reutera z Waszyngtonu, usunię-|wy przemysłu węglowego Wielkiej Bry- 
cie Shinwella z ministerstwa opału į ener | tanii. Odebranie Shinwellowi tej teki, in- 


getyki przyjęto przychylnie w środowi. | terpretowane jest w Waszyngtonie ja- 


skach, które ustosunkowały się krytycz-lko oznaka, że „Attlee nie zamierza pod- 


Mniej chleba dla żołnierzy U. $. A. — 


— zwiększone racje dla Niemców 


BERLIN PAP. Zastępca gubernatora 
wojskowego USA gen. George P. Hays 
oświadczył, że racja chleba dla żołnierzy 


amerykańskich w Niemczech zostanie 
zredukowana, a uzyskane w ten sposób 
oszczędności w zbożu mają być obróco- 
ne na korzyść Niemców. 


Nasza nowa powieść 


W najbliższych dniach rozpoczynamy na łamach naszego pisma drul: NOWEJ 


KULISY SZPIEGO- 


STWA NIEMIECKIEGO PODCZAS MINIONEJ WOJNY. 


Pełne napięcia sceny z życia „rycerzy spod ciemnej gwiazdy“ 


niemieckiego 


wywiadu. Walka o wiekopomny wynalazek uczonego radzieckiego. Tajniki nie- 
. > D 


za kilka dnit 


mieckiej sieci szpiegowskiej — oto treść tej reweiacyjnej powieści, A więc — już 


chów, znajdujących się „pod opieką” nadzom 
cy niemieckiego. Gmachy ulegają niszczeniy 
i są ogołacane z urządzeń. 


Polacy maią pracować 

na Niemców! 

Co się tyczy Polaków z Westfalii, to rzecz 
nik Misji zbijał niekonsekwencję czynników, 
które sprzeciwiają się repatriacji tych Pola- 
ków. Czynniki te z jednej strony twierdzą, jū= 
koby Połaków w Weslfalii w ogóle nie było, 
lub też jakoby zamierzała wrócić do kraju tyl- 
ko mała ich liczba, z druqiej zaś strony uzas 
sadniają rzekomo konieczność zatrzymania ich 
w Westfalii potrzebą utrzymania dałychcza- 


sowego. poziomu produkcji węgła w Zagłębiu 
Ruhry. 


Wesifalczycy muszą wrócić 
do Polski 


Jeśli chodzi o ten drugi argument, to prze: 
cież Polska — jak podkreślił rzecznik Misji — 
ma jak najsłuszniejsze prawo domagać się 
pierwszeństwa w odbudowie, w szczególności 
zaś przed odbudową Niemiec. Co do pierw- 
szego argumentu, to zamiast prowadzenia dys- 
kusji na ten temat, lepiej po prostu pozwolić 
na powrót tym, którzy chcą powrócić. Zoha- 
czymy wówczas — powiedział w zakończeniu 
rzecznik Polskiej Misji Wojskowej — iłe dzie: 
siątków tysięcy powróci. 

W konferencji wzięło udział przeszło 50-ciu 
dziennikarzy alianckich i niemieckich. 


dawać się presji ze strony lewicy“ jak 
twierdzą bowiem — przywódca  górni- 
ków brytyjskich Arthur Horner nalegał 
by Shinwell pozostał na czele minister= 
stwa opału į energetyki. 

LONDYN (PAP) — Opinia publiczna kom 
centruje swą uwagę dookoła zmian, przepro= 
wadzonych w rządzie brytyjskim. 

Zwraca się uwagę na to, że ze ścisłego ga- 
binetu usunięto przedstawicieli lewicy. 

Obecnie więc dominujące pozycje w gabi: 
necie zajmują Bevin i Cripps. 

„News Chronicle" podkreśla, że premier 
Attlee, rekonstruując swój gabinet, nie zrobii 
żadnego ustępstwa dla lewicy bartyjnaj. Nie 
połepszy to osobistej pozycji premiera Attlee 
w łonie Labour Party, ani w Zwiqzkach Zawo* 
dowych. 

„Daily Worker” zaznacza, że Cripps popie 
ra bez zastrzeżeń politykę zagraniczną Bevina, 
a na odcinku wewnętrznym jest on autorem 
projektów redukcji płac, ograniczenia planów 
budowy mieszkań robotniczych i zmniejszenią 
subsydiów żywnościowych dla pracujących. 

„Daily Mail”, przedstawiający poglądy kon: 
serwatystów, stwierdza, że rekonstrukcja rzą* 
du brytyjskiego nie przedstawia większego 


znaczenia. Dziennik stwierdza, że premier Att- 
lee, przeprowadzając zmiany w rządzie, dążył 
przede wszystkim do uniezależnienia się od 
wpływu seprezentantów  Zwiazków Zawodas 
W -WyCh a 


, deszcż, 


olandia lekceważy ONZ 


Delegat Polski na Radzie Bezpieczeństwa — przeciw popiera- 
niu ataku ne republikę indonezyjska przez Anglosasów 


NOWY 
trenie Rady Bezpieczeństwa poświecone by- 
łe w dalszym ciagu Indonezji. W dyskusji za 
brał głos delegat polski dr Suchy, który o- 
świadczył, że postepowanie Rady Bczpicczeń- 
stwa w sprawie Indonezji jest godne poža- 
łowanią i że podejście niektórych członków 
rady do tej kwestii odhiera narodowi indo- 
nezyjskiemu nadzieje na powzięcie przez Rn- 
de skutecznych środków, któreby powstrzy- 
mały rozlew krwi. 


©d stycznia — oświadczył dr. Suchy - wszel 
ka akcja przeciwdziałająca konfliktowi “hyla 
bioękaowana, a Holandia otrzymała zapewiie nie, 
że nic nie stanje nu przeszkodzie realizacji jej 
planów. 

Zdaniem delegata polskiego 
wa ambasadora holenderskiego 
wygladala raczej -jak „duruwy 
jenny", niż pokojowe, konstruktywne 
ście do, problemu. 

Dr Suchy wyraził pogląd, że w wyniku lek- 
ceważenia, jakie okazała Holandia dla rozkazu 
przerwania ognia, autorytet | godność Rudy 
Bezhieczeństwa zostały poważnie naruszone. 
Wezwał an do podjęcia bardziej zdecy WAŻ 
nej akcji, Holandia znalazła się w nprzy 
lejowanej porycji, co wyraża się. chocby 
tym, że uczyniono otwartą próbę wyjęcia Aii i 
wy Indonezji spód kompetencji Rady. Głów- 
nym powodem fiaska zaleceń Rady jest to, że 
obie strony nie zostały postawione na równej 
stopje, 


Nea rmaregtnesie 
ń EE 
Zaw.ie drog: spraw'edl:wośc 
Władze brytyjskiej strefy okupacyjaej wy- 


dały sądowi radzieckiemu gen. hr. Georga von 
Bassewitz-Behra, który w czasie wojńy pełnił 


oslatnia 
van Klsifeasa 
komunikat wo: 


funkcje głównego komendanta policji hite- 
rowskiej na okupowanych terenach Ukrainy, 

Gen. von RBassewiiz, nawet na Ue piejady 
niemieckich zbrodniarzy wojennych, musi Gvć 
tznany za niebylłejakiego przesięgcę, Ma on 
na sttmieniu, wymordowanie 45000 osón cy 
wiłnych w okręgu Dniepropietrowska, w C22- 


sie gdy pod naporem Armii Czerwonej hordy 
niemięckie dylowały, się do odwrotu, 

1, Utymłowany zbrodniarz: ma poza tym imne 
jeszcze morderstwa na swoim rachunku. Os- 
xarzony bv] mianowicie o udzial w zapójztwie 
Seu obywatekradzieckieh,- Syna RN Y eh do 
Niemiec na roboty, oraz o masaš:e 70 wię: 
nitów obozu w Neuengamme. Za le wlośrie 
zbrodnie odpowiadał przed wojskowym trybu- 
nalam brytyjskim, ale ten trybunał! uniewinnił 
hitlerowskiego generała, uznawszy widocznie, 
że 80 mewinnych ofiar to za mało, by się moż: 
na było dobrać do qeneraliskiej i hrabiowskiej 
skóry masowego mordercy. 

Całe szczęście, że rząd radziecki udóła! sp0- 
wodować wydanie von Bassewitza spod czułe| 
ópieki angielskiej, Tym razem hitlerowski 
zbrodniarz odpowie za łotrostwa, popełnióne 
ma Ukrainie, imie należy wątpić, że spraw/edł:- 
wość radziecka naprawi błędy niezwykłe tole- 


rańcyjnej „sprawiędliwości” brytyjskiej, 
Sprawa von Bassewitza poucza, jak zawiłe 
niekiedy bywają drogi, wiodące do ukarania 


hitlerowskich przestępców. Dobrze, iż w da- 
nym. razie wyrok sądu brytyjskiego, uiegnie 
"właściwej korektywie, Zdarza się fiadnak, nie- 
stety, że takie wyroki uhiewinniające pozo- 
stają na trwałe w sile, a notoryczni zbrodnia- 
rze wojenni prosperują spokojnie w cieniu 
bezkarności, B. D. 


JORK. PAP. — Wczorajsze posie- | 


mo: | PTOgram 
| stosowanie gospodarki planowej 
padej- | nacjonalizację 
| czowych. 


„ców 


To nierówne traktowanie óbu stron znala- 
zło potwierdzenie w proholenderskiej komisji 
konsulów w Batawli. Dr Suchy zadeklarował 
poparcie Polski dłu rezolucji radzieckiej, do- 
magajacej się wycofania wojsk do pozycji 


wyjściowych oraz stwierdził, -że tylko taki 
krok doprowadzi do szybkiego osiągnięcia po- 
rozumienia, Na tym samym posiedzeniu dele- 
gacja USA oświadczyła wyroźnie, że nie po- 
prze rezolucji radzieckiej, 


Reformy społeczne na Węgrzech 


Nowy rząd projektuje upaństwowienie ko- 
palń i kluczowego przemysłu 


BUDAPESZT 
przedstawił we 
nowego 


PAP, 


worek w 


Premier Dinnyés 
parlamencie 
rządu. przewidujący 
oraz 
banków i przemysłów klu 


Program ten, opracowany przez par- 
tię komunistyczną, został przyjęty przez 


wszystkie stronnictwa koalicyjne. Mó- 
wiąc o polityce zagranicznej, Dinnyes 


podkreślił w szczególności konieczność 
utrzymywania ścisłych stosunków ze 
Związkiem Radzieckim. Dodal on. że 
Węgry pragną jednocześnie poprawy sto 
siinków gospodarczych i kulturalnych ze 
Stanami Zjednoczonymi, Wielką Bryta- 
nią i Francją. 


Dymitrow przybędzie do Pragi 


PRAGA PAP, 


Gzechosłowacki minister 
przemysłu Lauszman, który w tych dmiach 
powrócił z podróży do państw bałkańskich, 
oświadczył, iż w Pradze oczekiwana jest w 
najbliższym czasie bułgarska delegacia rządo 
wa z premierem Dymitrowem na czele. Dele 
gacja rządu bułgarskiego przybędzie do Pra 
gi 20 bm. w celu zawarcia bułgarsko-czecho 
siowackiego paktu o przyjaźni i wzajemnej 
pomocy. 


7 — 2 


Skazanie Jovanowica | 


LONDYN (obsł, wł) — Z Belgradu donoszą 
iż został tam zakończony proces Jovanowicza, 
przywódcy serbskiej partii agrarnej, osxarzo- 
nego 0 utrzymywanie kontaktów z agenturami 
państw obcych i działanie na szkodę republiki 
jugosłowiańskiej. . 

Jovanowicz został skazany wyrokiem try- 
bungłu na 9 lot cieżkich robół i utrole praw 
obywatelskich i honorowych na 3 lata, Wspól- 
nik Jovanowicza, Gazi, został skazany na 5 lat 
ciężkich robót i utratę praw obywateiskich i 
honorowych na 2 lała. W motywacji wyroku 


podkreślono, iż wewnętrzna siła Jugostawfi 
pozwała, aby wyrok na zdrajcę narodu był tak 
łagodny. 


Transport konserw z ZSRR w Anglii 


przez delegację rządową i ludność Liverpoolu 


witany uroczyście 


LONDYN (Obst wł) Bryt yiski minister apro 
wizacji John S5irachey, przemawia jąc wo liver- 
golu na Morzystým przyjęciu z okazji przy- 


bycia da Wielkiej Brytanii pierwszego transportu 
konserw rybnych ze Związku Radzieckiego, 
oświadczył, że jest rzeczą konieczną. by Wielka 


Brytania i Zw. Radziecki mawiązały ściślej- 
śże stosunki handlowe, Min. Strachey pot- 
kreslil. że Wielka B.ylunia i ZSRR są krajami 


uzupełniającynii się nawzajem w dziedzinie gos- 
podarczej i podkreślił, iż ma nadzieję. że pierw- 
szy transport ze Związku Radzieckiego będzie 
początkiem żywej wym” 'any gospodarczej, która 
przyniesie korzyść obu krajom. 

Minister zakończył swe przemówienie, wyra- 
żając przekonanie, %ż zawarcie wszechstronnego 


układu gospodarczego pomiędzy Wielką Brytanią 


a ZSRR jest rzeczą konieczną. 


Proces morderców 80 tysięcy ludzi 


26 katów ze Stutthofu przed sądem w Gdańsku 


GDAŃSK (PAP) — Wczoraj rozpoczął się 
lu przed Sądem Okręgowym Wielki proces 
przeciwko, mierwszej grupie 26-0iu przestęp- 
hitlerowskich z. obozu. Słughofi. Snośród 
oskarżonych na pierwsze miejsce pod wzglę* 
dem dokonanych zbrodni oraz zajmowansyo 
stanowiska wysuwa się lagarfuehrer obozu -— 
Theodot Meier. Odczytany akt oskarżenia za* 


Nr 2 


Łódż, Plac Leonarda 


rzuca mu, iż w czasie pomiędzy wrześniem 
1939 toku a początkiem 1945 r. brał udział na 
leręnie wspomnianego obozu w dakony wanit 
zabójstwa więźniów różnych narodowości araz 
jeńców «wojennych. Meier, jako lagerfuehrer 
— miejsca każni, w której zginęło okoła 80 
tysięcy osób, spośród zarejestrowanych 20 ty» 


sięcy, był władzą decydująca, pełniąc niejed- 
nokrolnie funkcje: zasiępcy komendanin, 


OTWARCIE: Czwartek © października 


Codziennie o godz. 19°45 


W soboty 2 przedstaw'enia 
o godz. 1G-415 i 19-45 


W niedziele 3 przedstawienia 
o godz. 12, 16-75 i 19-4% 


Pierwszy transpor! kanserw ze Zw. Ra- 
dzieckiego zawiera 54 tyś, puszek. Dgółem 
ZSRR dostarczy Wielkiej Brytanii 7 milionów 
puszek konserw rybnych. 


O NY NOCĄ 
REJONOWA CENTRALA APROWIZA- 
CYJNA prosi zakłady pracy. kfóre o- 
trzymały pieniadze na wypłatę ekwiwa- 
lentu ziemniaczanego z akcji „Jesień 
1947 r.“ aby począwszy od dnia 9 -20 bm. 
składały do Rejonowej Centrali Apro- 
wizacyjnej w Łodzt P). Zwyctestwa 2/4 
pokój Nr 9, I-en egzemplarz poświad- 
czony przez Wydział Aprowizacji stw 
„wypłat pokwitowanej. przez odbiorców 
zgodnie z instrukcja RCA z dnia 27.1%. 
br. (LT. d. 11551/PV/47/KS) 1 zobowiaza- 
miem złożonym przy zapotrzebowaniu: 
Zakładu Pracy. 


Termin zwrotu lst upływa 15-z0 
października 1947 r. 3360 
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— Patrz! Zaczęło sie... Spadochronia- 
rze! 

— Przeklęństwo! Przecież 
Zaleja całe wyspę. 

Sytuacia stawafa się rozpaczliwa. Mi- 
mo ognia nielicznych cekaemów spado- 
chroniarze niemieccy spadali jak gesty 
wszędzie, gdzie się dało. Akcja 
desantowa była prow adzona pod osłoną 
huraganowego ognia prowadzonego przez 
pierwsze szeregi z samolotów. W orbicie 
tego ognia znalazło się już lofnictw o, 0- 


to desant... 


brona była niewystarczająca. Zresztą 
Niemcy zmuszali Anglików da milczenia 


furaganem serii swoich cekaemów. Bia- 
łe obłoczki spadochroniarzy okryły nie- 
mal całą miejscowość i wciąż spadały z 
samolotów w coraz wiekszej jlości, Sły- 
chać było już Strzały 
sbadochroriarze strzelali 
licznych obrońców. 
Erytyiski nie 


rewolwerowe. To 
w prost 
Ani jeden 
zdążył 


do nie- 
samolot 


SiE podnieść, bozdążyłi Sie uratować. 


wszystkie zostały zniszczone na lotnisku. 

Pod hwazanowym ogniem Ni iemców 
Quell i Tap uciekli z lotniska, ukrywając 
się w pobliskich rowach. Tam właśnie 
stały nieliczne cekaemy brytyjskie. Zde- 
nerwowany dowódca, wysoki i chudy 
Szkot. podskoczył dó nich z rewolwerem 
w. peku: 

— Kto wy!? Dokumenty! — krzyczał 
jak opętany. 

— Jesteśny 
śiny z łotniska, 

— Dokumenty! — wrzashał Szkoł. wy- 
machując rewolwerem. — Skad wienn 
iż nie jesteście niemieckimi Sspadochro- 
miarzami? 

Okazali dokumenty. 
ko i zwrócił, 

— Dobrze — odpowiedział — 
widzę. że mie iesteście Niemcami 
tam. Znajdziecie kilku naszych, 


z Sl-ej eskadry, Uciekli» 


Przejrzał je pręd- 


teraz 
Idźcie 


i i 
sę fa d rE i paaa 


którzy joui, age. w pobliżu Kanii, 


Szkot mówił urywanymi słowami. Ra 


chy jego byty zdecydowane i pewne 
B2 


— Zdaje Sie. żę i nam trzeba będzie nie 
długo uciekać, Nazywam Się kaptan 
Mant — dodał, zlekka salutując. 

Tap i Quell spotkali istotnie w końcu 
rowu małą grupkę lotników, Dowiedzie- 
li stę tutaj. że wszystkie samoloty znisz- 
czone. Walka stawała się coraz bardziej 
zażarta i rozpaczliwa. Hurazanowy 0- 
gień Niemców powoli zmniejszał się, Pra 
wdopodobnie Niemcy _. Skoncentrowali 
swoją uwage na bardziej oddalonych od 
lotniska punktach: 


Zreszta, Świądczyły © tym odgłosy 
zaciętej kanonady. dochodzące z michi 


wyspy. 

Quel zwrócił uwage, nacjedneżo z lol- 
ników. Był to młody chłopiec o szczerej 
uśmiechniętej twarzy. 

— Czy to nie pański samolot płonie na 


"rzy. niemieckich. 


lotiisku? — zapytał. 
1 rk 2% =? 

= Naturalnie, mój. 
— Czy pan nie jest czasem z BO-ej es- 


kadry; z nowoprzybyłych? 

— Owszem. Jestem bratem Hackyv'ezo 
o ile pan słyszał o nim. 

— Brat Hacky'ego? Bardzo sie cieszę! 
Jestem Quell. 

— Quell? Tyle o panu słyszałem. 

Uścisneli sobie dłonie. Młody lotnik 
epowtedział Quellowi, że na wyspie po 
prostu piekło. Spadochroniarze niemiec- 
cy w niebywałei ilości atakują wszystkie 


WE ataków jest Jasny.. Awzliew wasa 


Wynik Ea 


za mało broni oraz wojska. Serce Quella 
ścisnęło się na myśl o Helenie. W olał Je- 
dnak o tym nie myśleć, bo narazie nie 
zdziałać nie mógł. Niemiecka artyleria z 
powietrza i z ladu nie przestawała 05- 
trzeliwać nieszczęśliwą wyspe. Wieczo- 
rem Quellowi udało sie dowiedzieć, że 
nieba w em w kierunku Kanij wyruszy kil- 
ka ciężarówek z wojskiem. Pobiegł do 
dowódcy t błagał. aby gó zabrano z nie 
mi. Chciał w ciągu tych kilku godzin wy- 
dostać Helenę z opresji, przywieźć ją tu 
i czekać razem z nią na rozstrzygnięcie 
dalszych losów. 


Dostał zezwolenie i a 
zmroku ruszył w droge Mieiscówość 
amieniłą się nie do poznania, Wszędzie 


były ruiny i zgliszcza. wśród których krę 
ciły się niezliczone patrole. Zdenerwowa- 
nie i popłoch wy rażnie wyczuwało się w 
powietrzu. Tu i owdzie rozlegałty Sie Se- 
rie cekaemów i pojedyńcze strzały, To 
ostrzeliwano małe grupki spadochronia- 
działających pod osło= 
ną nocy. Quell wysiadł z cieżarówki i 
skierował się w Stronę, gdzie znajdował 
się obóz Helenv. Po drodze zatrzymał Ż0 
wartownik. i 

— Kto idzie? — zapytał tezi Australi 
czyk, trzymając w reku autoniat. ` 

— Kapitan Jotnictwa Quell. Mam prze- 
prstke. - 

Proszę okażać — 

wiedź. 

Żołnierz przejrzał przy świetle tatarid 
preepustkę Quella Oddaiąc ja Quellogfi, 
EżeRft D, c. m). 


brzmiała odpo- 


a o 
kak ia. „MER 


"nie było”, albo 


Nr. 275 


Zwrot do kultu sił 


Przeszłość 
gó Berlin, w październiku. 


Berlin emocjonuje się amerykanska polity- 
kta Emocjonuje się i entuzjazmuje. Zarówno 
Berlin, jak i całe Niemcy, Z nieukrywaną sa- 
tysfakcją piszą gazety niemieckie o rozdźwię* 
kach między mocarstwami. Dia Niemców ez- 
macza to wzrosł szans na powrót da dawnej 
potegi, Ożywione dyskusje na ten temat pro- 
wadzone są wszędzie. 

Niemcy „zapomnleli” o wojnie, o nieszczę- 
ściach, jakie sprowadzili na Europe, o swoich 
zbrodniach. Postępowanie Amerykanów óczy- 
ściło ich z winy we własnych oczach. 

Jeden ze znanych adwokatów berlińskich — 
specjalista od procesów denazifikacji, podczas 
dyskusji na temat obecnej sytuacji Niem ec, 
wypowiedział swe zdanie zupełnie otwarcie. 

„Wszystko było do przewidzenia: Głupcy 
tylko mogli się obawiać, że Niemcy bedą zni- 
szczone po wojnie. Udział Ameryki w walce 
był do pewnego stopnia gwarancją naszej nie- 


podległości, zwłaszcza od chwili 4dy zmarł 
Roosevelt," 
„Mogliśmy być pewni, że amerykańscy 


przemysłowcy, których dolary obficie zaopa- 
trywały kasy "naszych koncernów, zrobią 
wszystko, aby te dolary nie zostały zmarno* 
wane. ale przyniosły zyski, Mamy wisie cech 
wswólnych — najważniejszą z nich jest zrozu> 


mienie, że światem rzadzić może tylko siła, 
której dowadem jest potężna armia | pieniądz . 

W towarzystwie, które prowadziło tę dys- 
kusje, znajdowali się dwaj oficerawie amery- 
kańscy. Jeden z nich, syn akcjonariusza „Ge- 
neral Motors , w pełni aprobował zdanie nie- 
mieckiego adwokata. 

Ten młody Amerykanin odtworzył wiernie 
pogląd dużej części oficerów amzrykańszich, 
zwłaszcza tych, których bożkiem jest dolar. 
Opowiadał ono trudach wojennych Amervka- 
nów, walczących niegdyś o wolność i porównał 
je z.. walką o prawa dla Niemiec, jaką pro- 
wądzą obecnie Niemcy. „Niemcy promienio- 
wały swą kulturą ną całą Europe przez wiele 
stuleci i jedna czarna owca nie może niczego 
zmienić”, > 

— Ale jak można zapomnieć o milionach 
ofiar, 9 morzu Krwi, przelanej przez Niemców 
— padło pytanie — czy Ameryka zdaje sobie 
sprawę z uczuć narodow, które ucierpiały? 

Odpowiedź młodego oficera amerykańzskie- 
go na tę uwagę najtrafniej charakteryzuje 
menłałnąść businessmanów z Wnll-Słreet, pro- 
wadzacych óbećną amerykańską potyke, 1a7- 
lepiej rharakteryżuje „plan Marshaila” i dok- 
trynę Trumana, 

„Polityka i patos 


nie 
jest 


Walczyliśmy nie dlatego, że prosiła nas o to 
Europa, ale dlatego, że chcieliśmy wkroczy” 
na arenę europejską. Sentymentalne cela w”;- 
ny, to był środek propagandy dla mas: dle 


Niemcy u boku Ameryki 


nie ma znaczenia — głoszą wyznawcy pięści i dolar 


tych. którym nie zależy na połędze naszych, 


trustów i koncernów. Sentymenta!ne cele wo) 
ny przyświecały Rooseveltowi i jego ludziom. 
Dziś Ameryką rządzą ludzie o trzezżwym 1r07- 
sądku”. P 
„Niemcy sa nam potrzebne, Nie chcemv 
mieć konkurenta — Niemiec i taxie Niemcy 
będziemy zwalczać. Ale Niemcv, "enołpracu- 
jące z nami, są nam notrzebne. Z takimi 
Niemcami będziemy robić wspólnie nolityke” 
— A Europa? — zapytano Am ry< inna. 
„Europa to stary świat, któremu są potrzeb- 
ne amerykańskie dolary, amerykajska opieka 
i pomoc. Ale my nie damy niczeqo, jeżeli nie 
będzie „ło dla nas” a good business". Niemcy 
u boku Ameryki — oło przyszłość Europy". 
Niemcy promienieli, Dla nich -towa le by- 
ły wielką pociechą w ich stranieniu, że Hitler 
przegrał Dziś mówią oni otwarcie: Hitler nie 
wiedzial, o kogo się oprzeć. Mussolini to hyi 
głupiec, Pójdziemy z Amerykanami ) wiedy 
wyaramy”. Nie biorąc pod uwagę tylko jed- 
nego, że ich przyjaciele to tylko smervkańsk: 
kapitał, że lud amerykański wcale pog!adów 
Jan Kołecki 


oprawy życiowe | sprawy produkcyjne 


Każdemu dziennikarzowi. piszącemu o spra 
wach fabrycznych zdarza sie, że nazajutrz po 
wydrukowaniu jego artykułu spotyka się z 
ciervkimi uwagami czytelnikow — wcale tak 
ato nas obmalował", albo 
„zbyt różowo u nas wszystko widział“... 

A. fymczasem, drodży czytelnicy nie bierz- 
tie pod uwagę faktu, że uważany obserwa- 
tor widzi czesto lepiej, lejjisj może ocenić zna 
czenie spraw poruszanych Í rorwiązywanych 
ns terenie fabryki, 

Po tym wstępie nie boję się już przyznać, 

że podczas ostatniego zebrania, komitetów 
PPR.PPS w fabryce PZPR Nr 6 (skomaso- 
wane fabryki d. Gampe i Albrecht i Hofrich- 
ten) — najbardziej zainteresował mnie w po- 
rzadku dziennym punkt „wolne wnioski” 
Tow. Dzikowska — sekretarz komitetu fa- 
brycznego PPR — zreferowała ważną sprawe: 
koła PPR i PPS w jednolifofrontowej współ- 
pracy powinny rozwiązywać wszystkie bolącz- 
ki robotnicze. „Do kogo mają się zwracać 
bezpartyjni robotnicy, jak nie do nas, świa- 
domych partyjniaków, Kto powinien przyjść 
2 pomocą. kto może służyć jak mie my con- 
Kkowie partii robotniczych? — słusznie roz- 
waża tow. Dzikowska. Koło PPR stara się 
w konkretnych wypadkach pomóc. Oto nie- 
dawno zwrócił się do tow. Fenczka bezpar- 
tyjny ob. Pryczek. Spadło na niego nieszcze- 
ście: siostra nagle umarła. Skąd wziąć na 
pogrzeb? Z Kasy samopomocy korzystać mogą 
robotnicy tylko w wypadku śmierci najbliż- 
szej rodziny. Peperowcy postanowili pomóc 
bezpartyjnemu towarzyszowi. Zebrali pienią- 
dze i trochę wzięli z kasy samopomocy, Posta- 
'sli się jakoś. Ob. Pryczek oddał pieniadze 
w terminie. I dziękował publicznie towarzy= 
szom za nkazana mu serdeczna pomoc. 
" Obecna o pomoc komitetów PPR i PPS pra 
si robotnica IT zmiany na przędzalni. Ma 
5 dzieci, troje jest w żłobku, dwoje chodzi do 
szkoły. Ciężko jej bardzo — utrzymywać dzie 
ci musi sama, bo maż — pijak nie tylko, że 
Erosza do domu nie przynosi, ałe i czesto po 
kryjomu sprzedaje domowe sprzęty i ubra- 
mie na wódkę. 

Tow. Dzikowska stawia konkretny wnio- 
sel:- Komitety PPR i PPS zorganizują impre- 


ze — nn. pokaz filmowy i za uzyskane w ten. 


sposób pieniądze kupią buty dzieciom robot- 
nigy. 

Sluszne jednak zastrzeżenia wysunęła tow 
Cholewianka (cz. PPS) — trzeba wyłonić ko- 
MEREEN EEE TETTEIRE TEN TEE 


Przemysł wełniany 
walczy o pierwszeństwo 


W dniu 4 października najlepsze wyniki w 
przemysle welnianym wśród tkaczy pracują- 
cych na dwóch krosnach kartowych osiagnely 
pracownice P,Z.P,W. Nr. 2 Zoia Frankowska 
(135,8 proc) oraz Alfreda Ciszewska (133,3 proc.) 

 . *% 

We współzawodnictwie zespołowym najlepszy 
wynik osiągnęły P.Z.P.W, Nr. 3. 


KAPUSTE BIAŁĄ 
sprzedaje locó majątek doświadczalny 


WSGW Żeronim p-ta Tuszyn k/Łodzi 


tel 16. 


2330 


misję, która sprawdzi czy naprawde w tym 
wypadku trzeba pomóc. A może znajdą šie 
jakieś środki żeby zmusić złego ojca do ło- 
żenia na dzieci? 

Uchwałono, że sprawa ta natychmiast zaj- 
mą stę tow. Weszczakowa Í tow. Cholewian- 
ka Ta kobieca komisja napewno z sercem 
podejdzie do niedoli kobiecej, ludzkiej. 

I pewni jesteśmy, że nie zawiodą się ro- 
botnicy, którzy z ufnością proszą n pomoc 
organizacje robotnicze. które w jednolitofron- 
towej współpracy, działają w imie dobra mas 
pracujących, 

Wa 24 
x 

Na ostatnim posiedzeniu szóstki PPR i PPS 
PZPB Nr 6 roztrząsano inne sprawy. Kry- 
tvce poddano działalność Radv Zakładowej, 
która zbyt opieszale stara sie o przydziały dla 
robotników. Przewodniczacy tady fłomaczył 
się brakiem pieniędzy. Wiadomo jednakże, 
że gdyby Rada nie była bezradna „wydu- 
słaby” pieniądze i przydziały byłyby na czas 
sprawadzone. Rada Zakładowa PZPB Nr 8 
powinna ożywić swa działlność, radni niech 
nie zapominaja. że obdarzeni zostali zaufa- 
niem robotników, że powinni sie troszczyć o 
zaopatrzęnie pracujących, szczególnie teraz w 
cbliczu nadchodzącej zimy. | 

= * + 


Sytuacje w produkcji omówił na posiedze- 
niu tow. dyr. Kołodziejczyk. Oto jak się 
przedstawiają cyfry charakteryzujące wyko- 
nanie planu w ostatnim kwartale: przedzal- 
nia odpadkowa wykonała plan w 108.68 proc. 
rrzedzania cienka w 79,42, tkalnia w 90,61 
proc., wykończalnia 107,25 proc. 

Jak widzimy przędzainia cienka i tkalnia 
nie wykonały planu, Jakie przedsiewziac 
środki dla polepszenia stanu produkcji? To- 
warzysze jednomyślnie orzekli że należy za- 
inicjować i poprzeć ruch współzawodnietwa 
w fabryce. Dzieki współzawocdnictwy popra- 
wi się stan produkcji, podwyższą się realno 
zarobki robotników. 

Obecni na zebraniu 
ceddziałów oświadczyli. 
dniach przystąpią do wsnhółzawodnictwa. 


salowi 1 kłorownicv 
że w najbliższych 
Da 


sprawy tej powrócimy, gdy nabierze ona re- | 


alnych kształtów. 
LJ 2 » 

Na ostatnim zebraniu PPR i PPS w PZPB 
Nr 6 sprawy bytowe przeplatały się że Spra- 
wami produkcyjnymi, Poważnie, po gospodar- 
sku — mówiono a wszystkim co najżywiej ob- 
chodzi ozół robotników. Takie właśnie zagad- 
nienia powinny być treścią jednolitego fron- 
tu, Będziemy śledzić za realizacją tych słu- 
sznych wniosków J-E, 


5-go października najlepsze wyniki 
w P.Z.P,.B, Nr. I w wyścigu „szóstek” 
bsiągnęly: Golygowska (188,1 proc. 
Lipińska (177,8 proc.), Szczepańsi» 
168,8  proc.), Domańska Kazimier 
1153,4 proc.), Florentyna Wierszeniow 
(150,4 proc.) oraz Genowefa Korże 
-nlowska (149,8 proc.). 

We  współzawodnictwie „czwóreń 
zwyciestwo odniosły Władysława Wus 
niak (166,4 proc.) i Józefa Jóźwia 
(163,8 proć), W  przedzalni znow 
przoduje Zofia Zaremba (150,8 proc. 
oraz Marta Derędas (142,8 proc.). 


We współzawodnictwie grupowym 
zespół Stolarza Zygmunta osiągi 
138,6 proc., a zespół Stolarza Stefa 
129,8 proc. Zespół majstra Jabłońsk « 
go wykonał swe zadanie dzienne 
158,6 proc, a zespół Skonki w 118 pro 

W P.Z.P.B. Nr. 3 najlepsze, wyn! 
osiągnęły Maria Pachulska (6 krosi: 
— 162 proc.), Bronistaw Deka (4 kros- 
na — 175 proc.) oraz Antonina Szych 
(2 krosna szerokie — 172 proc. normy 

W P.Z.P.B. Nr, 4 we współzawo! 
mictwie „ósemek“ (krosna automatyc. 
ne“) najlepsze wyniki osiagneły: E=- 
genia Walczak (168 proc.), Maria Józe” 
czyk (166 proc.) i Helena  Strzelczy 
(165 procent), 

W P.Z.P.R. Nr. 6 we współzawadni 
twie ,szóstek* pierwsze miejsca zaie! 
Wiktoria Pawlak (156 proc.), oraz Z 
fia Kopcińska „151 proc.) W wyści: 
„czwórek* na czoło wysunęły się L: 
okadia Gniotek (151,1 proc.) oraz Hen: 
ryka Andrzejczak (151 proc.). 


W P.Z.P.B, Nr. 1 we współzawot- 
nictwie „czwórek“ na czoło wysunęjy 
się Maria Krysiak (153,2 proc.) i Fras- 
ciszka Kopacz (152,3 proc.). Prządźa 
Leokadia Torenc osiągnęła 193 proc 
normy, a przewijaczka Leokadia Kacz- 
marek — 178,8 proc. X 

W P.Z.P.B. Nr. 14 Maria Szymks- 
wicz pracująca na sarsoprząśnicach ob- 
rączk., osiągnęła 165 proc. normy, a kie 
lena Durka, pracująca na wrzecienni- 
cach śred. 160 proc, 


W P.Z.P.B. Nr. 16 najlepszy wyn" 
- dnia osiągnęły Zofia Stolecka {f 
wrzeciona — 155,5 proc,), Cenin V. 
ta (800 wrzecion — 137 proc.) c` 
5'anisława Klieimas (600 wrzecion 
[61 procent.). 

W P.Z.P.B. w Pabianicach wé 
lkaczy pracujących na czterech sz 
kich krosnach najlepsze wyniki os 
nęli: Kazimiera Klepiiiska (150,5 pre 
i Andrzej Grzanka (149,5 proc. WS: 
prządek na czoło wysunęła się Me 
Pawłowska (143.4 proc.) or, 
Helena Nowicka {144,6 proc). 


PLIES GAE A RAREN 


Kio pierwszy r 


Dnia 4 października we współzawodnictwh 
międzyfabrycznym najlepszy wynik dnia rsisqg- 
nęły P,Z.P.B. Nr. 8 (d. Biedermann) wykonujac 
plan w przędzalni w 120 proc, a w tkaini w 111 
procentach. 

Na drugim miejscu znalazły sie P.7.P.B, w 
Rudzie Pabianickiej, które wy!onaly zadanie 
dzienne w przędza!lni średnieprzednej w 99,1 
proc, w przędzalni odpadkowej w 109 proc., a 
w tkalni w 190,1 proc. 
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..  Wsnółzawodnictwo dwóch godnych siehe zapaśników 


PZPW Wr. 


Stanislaw Kazmicrski 
161 proc. normy prod. 


Leon Boguslak 
kiërðöwnik Przędzalni 


Co tu ukrywać — byłam pewna, że u „Leo- 
narda“ nie bardzo dobrze idzie z wykonaniem 
planu, jeżeli tak dlugo zwlekają z odpowiedzią 
na wezwanie „Union-Textil*. Okazuje się je- 
dnak, że pozory mylą: w poniedziałek rana za- 
dzwięczął w naszej redakcji telefon: „Przyjdź- 
cie, przyjmujemy wezwanie”, 


W gabinecie dyrektora naczelnego, tow. 
Szczygielskiego, czekał już na mnie cały 
„szlab'  faliryczny: ' dyrektorzy, kierownicy, 


majstrowie, przewodniczący Rady Zakładowej. 
Z miejsca przedstawia mi się kierownik przę- 
dzalni, ob. Leon. Bogusiak! 

— Proszę ogłosić, że przyjmuję wezwanie 
kierownika przędzalni PZPW Nr 5, ob. Polu- 
rajd. Mam 21 selfaktorów i 38 obręczniaków. 
Plan wrześniowy wykonaliśmy w143,5 procen- 
ta, a sierpniowy tak samo. 

Ob. Eogitsiak nie tylko nie boi się „Union 
Textil", lecz ma odwrót, jest całkiem pewny 


zwycięstwa swojej przędzalni. Ta sama pew- 


* 


6 przyjmuje wezwanie PZPW ir. 5 


ność przebija ze słów wszystkich pozostałych | — oczywiście — daleko nie są wystarczające, 


kierawników firmy: — „Co tam dla nas Union 
Textil. nam żadna firma nie da rady”. Prze- 
konanie to podziela cała załoga i bez chwili 
wabąnia zgodził się, by przysiąpić do wspol- 
zawodnielwa. Ponieważ załoga i dyrekcja 
PZPW Nr 5 jest równie pewna siebie, wyścig 
więc między tymi dwoma zapsśnikami zapó: 
wiatdla„się bardzo ciekawie. Dla ścisłości do» 


` $ Aay dh 
Stefania Misiewicz 
140 proc. normy prod. 


se RZ 


Waleria Stanisiawska 
140 proc. normy prod, 


dać jeszcze trzeba (prosili mnie o to współza- 
woćnicy z PZPW Nr6), że: po pierwsze selfak- 
tory mają tu większą ilość wrzecion, niż w 
PZPW Nr 5, tzn. 560 i 650 — oraz, że połowa 
— to maszyny starego typu; po drugie: firma 
walczy z dużymi trudnościami, bo na skutek 
bombardowania zniszczone tu zostały magazy- 
ny, kotłownia, warsztaty mechaniczne i elek- 
trotechniczne, Na skutek tego, firma „żyje” 
wyłącznie z bieżących dostaw Wydziału Za- 
opatrzenia Technicznego CZPW, a dostawy te 


Naturalnie, że przy ocenie wyników współza- 
wodniciwa trzeba będzie te trudności technicz- 
ne wziąć pod uwagą. Pragnęłabym jeszcze 
zwrócić uwagę PZPW Nr 5, że cokolwiaę mv- 
slałyby o pewności,siebie swego „rywałą” — 
rozgrywką z nim wcale łatwa nie będzie, bo 
plan sierpniowy został tu wykonany w 110.3 
proc, a wrześniowy — 110,8 proc, przy czym 
podstawowe oddziały jak przędzalnia frantu- 
ska i angielska oraz skręcalnia osiągnely np. 
w okresie od 1—13 września od 135—142 pro- 
cent. 

Obraz byłby niepełny, qdvbyśmy nie zazna- 
czyli jeszcze, że firma ma liczny zastęp maj- 
strów, oddanych całkowicie swym obowiąz- 
kom, prawdziwych oficerów produkcji i czaty 
legion robotników-rekordzistów, którzy, ofiar: 


Jan Urbaniak 
145 pioc. normy prod. 


Leonard Dudkiewicz 
141 proc. narmy prod, 


ną swą pracą bronią honoru PZPW Nr 5 w 
wielkim współzewodnictwie o realizację trzys 
letniego planu sytości i dobrobytu, W, 


Realne 


Te y m PR 


CEN- Aa i 


drogi upowszechnienia kultury teatralnej 


y aktor w Polsce Ludowej 
Rozmowa z K. Aidwentouiczem 


l _ No 


(przeżyć w aspekcie swojej sztuki, 

Od wielu łat jestem związany z życiem mes 
|pracnjących, będąc przez długi szereg lat 
człónkiem PPS. Przed laty, prowadziłem w 
ciągu dwóch sezonów teatr robotniczy we 
Lwowie. Pamiętam tę niewysłowioną harmonię 
między widzem a aktorem, która panowała w 
tym zawsze przepełnionym teatrze, Podstawą 
tej harmonii była slata łączność między sceną 
e widownią w najszerszym znaczeniu tego sło- 
ma. 

Otóż, gdy mówi się obecnie tak sżeroko o 
doniosłym znaczeniu upowszechnienia kultury 


[rr im to bogactwo w postaci odtworzenia tych 
Al 


KANUL ADWENTOWICZ 


+ Kiedyś, przed laty, w rozmowie z wielolet- 
nią chlubą Teatru Artystycznego w Moskwie 
i Koóryfeuszem sceny rosyjskiej, słynnym lu- li 
dowym aktorem ZSRR, W, Koczałowem (nota 
bene, pochodzącym z Wilna i dość płynnie |: = 
władającym językiem polskim) usłyszałem nat | | 
stępującą ciekawą i charakterystyczną myśl, 
Pa przez wielkiego aktora wieloma przy- 
ładami: 

„Czy zauważył Pan — powiedział Kaczałow 
H jaką plastyką każdego ruchu, każdego ge- 
etu, jakie, pełne barwnej- modulacji, intonacje 

losu posiada niemal każdy prawdziwy „czło* 
wiek sceny”, od lat na lej scenie przebywają- 
tey? Ito bez żadnej pozy, nie na scenie, lecz 
jw życiu, podświadomie zupełnie”i bez chęci 
wywołania jakiegokolwiek efektu!" 
| Gdy się rozmawia ż Karolem Adwenthwi: |; 
czem, patrzy się na niego — od razu, mimo- i $ 
woli, przychodzą na myśl te słowa Kaczał 
wa. Rasowość wielkiego aktora, ńwydatnia 
tsia w każdym ruchu, w pełnych umiaru ge- 
letach: w każdej intonacji głosu. Aktor, „od 
stóp do głowy”, mówiąc słowami szekspirow- 
|sklego króla Lira. 

I właśnie — Szekspir. Od tego tytana dra- 
|maturgii I teatru światowego rozpoczynamy 
irożmowę z Adwentowiczem, 

— Role z rępeilnaru szekspirowskiego na- 
leżą do najbardziej przeże mnie ulubionych — 
powiada artysta. — Grałem Hamleta, Lira, 
Otella.. Gram obecnie w „Burzy“ Prospera, 
Ale, przyznam się, że dopiero Schiller zdołał 
mnie przekonać, iż, istotnie warto odtworzyć 
na scenie kg nieco w swych przeżyciach zbyt 
sztucznie nadziemską postać, aczkolwiek niš- 
wąłpliwie zawierającą W sobie pewne autóbio- 
graficzne cechy samego Szekspłra. Ale cechy 
te zostały potraktowane przez Szekspira w 
sposób akademicki, zbyt „zimny“ i daleki od 
żywego człowieka. W ogóle „Bitrzę”, moim 
zdaniem, cechuje pewna napnszona „papierko* 
wafość”, z racji klóroj nie. można zaliczyć tego 
utworu do najlepszych dzieł Szekspira, Po- 
trzebna była dopiero wielobarwność inscent- 
zatorskich uzdolnień Schillera, aby „Burza” za- 
jdłysła na scenie. 

U 


Poza „Hamletem”, do ulubionych przeze 
mnie postaci scenicznych należy Oswald w 
t„Upiorach* — Ibsena, oraz rotmistrz w „Ojcu” 
„Strindberga. Odtworzyłem na scenie galerię 
fróżnych postaci ludzkich. Spośród zagranych 
ról przypominam sobie ibsenowskiego Mi- 
strza Solnessa”, który buja w abstrakcji i bu- 
duje swoje wylmaqinowane domy głzieś w 
przestworzach. Otóż, na margineste teqo wspo- 
, nienia, chciałbym powiedzieć, że marzę o zoli 
w sztuce współczesnej, która nie sięgałaby aż 
po niebo, aby budować domy, lecz zobrazowa- 
¡taby naszą współczesną rzeczywistość, dążenia 
narodu do odbudowy naszych miast, dążenia 
do odbudowy nowego dziś, jutra w nowej 
Polsce Ludowej. Chciałbym zagrać jednego 
z tych budowniczych naszej leraźniejszości 1 3 = 
przyszłości. - 9 

Niestety, dramaturgia masza dotychczas nie 
zdołała wyjść z ram przestarzałego rekwizytu 
Jiterackiego, a mianowicie: on, ona, ten „trze- 
ci”, trochę psychologii i ciasny krąg koszmar 


Rośpiesznie przeprowadza sję kanalizację na 
Ñ terenie PZPB Nr 3 


Fabryki łódzkie przygolowują się już do 
przyjęcia zimy. Dyrekcje i Rady Zakładowe 
w tym róku już w okresie jesieni, zabiegają 
by zimą nie zabrakło węgla, ni surowca, by 
stołówki miały pod dostatkiem kartofli, 

W PZPB Nr 3 prace przygotowawcze na zi- 


` 


9 


22-ej do 5-tej rano, 


22-ej do 6-tćj rano. 


nych wspomnień z dni wojny i okupacji. Ale j 6. W lokalach rozrywkowych, restauracjach, kawiarhiach, cukierniach i t. p. może się 
palić w godzinach od 6-tej da 9-tej i od 19-tej do 22-ej jedynie po kilka żarówek i to 4 
o mocy nie większej jak 60 W każda. 
Ą Ograniczenia powyższe odnoszą się nie tylko do samego miasta Łodzi ale i wszyst- / 
kich miejscowości zasilanych przez Elektrownię Łódzka. 


Apelujemy do wszystkich warstw naszego społeczeństwa, aby w należytym zrozumie- 4 
niu intefesów gospodarczych oraz swych własnych zastosowało się ono do niniejszego za- 
rządzenia i kómuniku jemy, że oporni odbiorcy pozbawieni będą energii elektrycznej co- ść 


to przecież — „dzień wczorajszy”, a człowiek 
i teatr wraz z tym ezłowiekiem, żyją dniem 
dzisiejszym i budują dzień jutrzejszy... Pozo- 
siają wiecznie młodzi i aktualni klasycy, w or- 
bicie twórczości których “jest. właściwie zatn- i 
knięta całość współczesnej myśli ludzkiej 

Wolność, dążenła do niej, walka o nią, szla- 
chetne w swej prostocie wzloty ducha — wsży* 
siko to jest bliskie najszerszym masom, a ma- 

sy przecież tworzą właściwy teatr, 

Na marginesie klasycznego repertuaru, wia 
ściwego i celowego dla mas, wypowiam pew 
ne ubolewanie: dlaczego utwory Słowackiego. 
tej miary, co „Korydian” i „Ilorsztyński”, ne 
cieszą się należnym im poszanowanism ze 
strony niektórych czynników oficjalnych? 
Czyżby geniusz Słowackiego nie wyrówrywał 
niektórych przestarzałych nieco odcieni tych 
utworów? 

A teraz — kilka słów o nowym akłorze w 
Nowej Polsce Ludowej. Ten aktor powinien 
tyć wychowany przez nasze szkoły teatralne 
w pełnym zrozumieniu swojej misji zi 


nej. A podstawą tej misji jest stały i mocny 
związek z masami, będącymi jednocześnie í 
odbiorcą i twórcą teatru. Bo czerpiąc z mas 


bogactwo, cžywlające ich życję, aktor zwsas = 2388 


teatralnej, myślę zawsze o konieczności zorga 
nizowania aktorów w łonie samego teatru do 
„pójścia w masy”. Droga do mas leży poprzez 
świetlice robotnicze. Inicjatywa w tym wypad- 
ku powinna wyjść ze strony Związków ZAWO* 
dowych. Inicjatywę tę należy sformułować w 
postaci żądań stworzenia bezpośredniego kon- 
taktu między teatrem a świetlicami, wysunię- 
tych przez Związki pod adresem naszych tea- 
trów. 

Tak wyobrażam sobie urzeczywistnienie za- 


W Związkac 
Zawodowych 


Związkach 


ZEBRANIE 
Zarząd Oddziału I Zwiążku Zaw, Prac: Sam. 
Toryt i U.P. zawiadamia, że zebranie pracow- 
ników Wydziału Komunikacji, odbędzie się w 
niedzielę, dnia 12 października br © godz. 10 
w lokalu własnym przy ul. Wólczańskiej NrS 
ż następującym porządkiem dziennym:; 1) Rē- 
ferat pt „Uprawnienia emerytalne pracowni 
ków Miejskich”, 2) Sprawy organizacyjne, 3) 
Wolne wnioski. 
ODCZYT 
Dnia 10 bm. o godz. 18-tej w lokalu Towas 


ienis upowszechnienia kultury teatralnej | rzystwa Przyjaźni Polsko-Radzieckiej, ul, Piotra 
Later vi kowska 272b prof. Emil Stanisław Rąppaport 
Wywiad przeprowadził Stanisław Powołocki, wygłosi odczyt pt. „Conslawizm', 
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LA obliczu nmaudchodzącej zimy 


łódzkie nie tracą czasu 


P. Z. P. B. Nr. 


3 czynią przygołowania i zapasy 


mę zaczęły się już miesiąc temu od dokładnej | łożeniu, że i mój ojciec pracuje. Przy najbltż 
lustracji i reperacji budynków. Dachy uszko-| szej wypłacie kupię trochę kapusty, ze cztety. 
dzone pokryto papą, wstawiono szyby, w od-| korte kartofli. Węgla mam w piwnicy g 8 me- 
dziale B reperuje się obecnie magazyny dla| trów...* ) 3 

odpadków cewek, przędzy itp., puszczono na Górzej jest u tow. Mieczysława Chudzyń- 
próbę parą przez aparat centralnego ogrzewa- | skiego, obciągacza, który ma czwóró dzieci, ale 
nia, wreszcie, może trochę późno — kanalizu- | na szczęście | żona tow. Chudzyńskiego. pracne 
je się budynek, buduje się ustępy. jje w PZPB Nr 2, żamierza kupić pięć korcy 

Zapewniony również został surowiec dla kartofh, j 

fabryki na kilka miesięcy w- postāci bawełny, | *..Dobrej myśli jest tkacz ob. Zygmunt Mas 
odpaków, węgla, a wreszcie artykułów żywno- | tuszewski, Trzy tygodnie temu przeszedł z 4-ch 
ściówych dla stołówki. Budująco wygląda góra! na 6 krosien. Za tydzień otrzyma pierwszą, 
1200 ton katrofli, wysypanych przed siółówką, | zwiększoną wypłatę. Dawniej na dwa tygodnia 
które obecnie „dołuje się” i magazynuje. Wę-| przy 4 krosnach zarabiał 3.923 złote bez prev 
gla przemysłowego nie ma po prostu juź gdzie | mii za ciągłość i dodatków rodzinnych, obeca 


dwóch do trzech godzin zastosować kolej: 


ładować, zawalił wszystkie możliwe miejsca. 
yle co do fabryki. 

Zakłady również zajęły się dostarczaniem 
dla robolników węgla, rozdziałem butów, wy- 
daje się ekwiwalent pieniężny za kartofle, 

Wydano węgiel deputatowy za sierpień, o- 
becnie robotnicy otrzymują deputat węglowy 
za wrzesień i październik po 62 złote za 100 
kg. Rada Zakładowa postarała się o tani trans- 
sport. RCA poprzez. Wydział Gospodarczy Za- 
kladów wypłaca ekwiwalent pieniężny za kar- 
tofle po 585 zł za 100 kg. Najwięcej trudności 
nastręczała Sprawa rozdziału 400 par butów 
między 4700 ludzi. Rada Zakładowa wybrnęła 
z tego ciężkiego zadania, rózdzielając buty 
między najmniej zarabiających, oraz najlepiej 
pracujących robotników. Również robotnicy. 
katdy w swoim zakresie, przygołowują się na 
zimę. Tow. Janina Czech, pracująca na kolo- 
niarni „zarabia około 6.000 zł miesięcznie. „Je- 
stem — powiada — w à tyle szczęśliwym po- 


|, KOMUNIKAT 


R W związku ze stale wzraslającym zapotrzebowaniem na energię elektryczną oraz ce- 

` lem uniknięcia kolejnych wyłączeń dzielnic wraz z zakładami przemysłowymi, instytucjami 

% panstwowymi, komunalnymi, społecznymi, urzędami, uczelniami, szkołami i t. p. wprowa- 

¿u dza się następujące ograniczenia: i 

+, œ 1. Zabrania się używania energii elektrycznej dla ogrzewania i nadmiernego oświetlania 

mieszkań, sklepów, biur instytucji państwowych, społecznych i prywatnych 

2. W godzinach od 6-tej do 9-tej i od 17-tej do 22-ej zabrania się używania kuchenek, war- 

ników, żelazek i innych aparatów grzejnych dla przemysłu i gospodarstw domowych 

oraz wszelkich aparalów elektrycznych używanych przez fryzjerów, jak również nie 
wolno oświellać wystaw sklepowych i używać energii elektrycznej dla reklam. 

3. Wszystkie zakłady przemysłowe, państwowe, pracujące na jedną zmianę moga czer- 

pać energię elektryczną w godzinach od 9-tej do 17-lej. 

„  & Silniki studzienne wolno uruchamiać jedynie w godzinach od 11-tej do 14-tej i od 


. Rzemiosło i przemysł podległe izbie rzemieślniczej i izbie przemysłowo -handlowej 
może korzystać ż energii elektrycznej jedynie w godzinach od 9-tej do 17-tej i od 4 


najmniej na okres jednego miesiąca. 

Podkreślamy ponadto, że gdyby wyże! wymienione ograniczenia nie dały pożadanezo 
wyniku, zmuszeni hędziemy w godzinach szczyłowego obciążenia w Elektrowni na okres j 
wyłączanie dzielnic wraz z zakładami przemy- © 
słowymi i instytucjami wymienionymi na wstępie niniejszego komunikatu, IF; 


Łódź, dnia 8 października 1947r Y 70 - 


ki 


ELEKTROWNIA ŁóDZKA 


nie po przejściu na'6 kroslen — 5,085 zł za 2 
tygodnie. W tym miesiącu jest 5 tygodni, æ‘ 
więc zarobek zwiększy się o przeszła dwa i 
pół tysiąca złotych. „Bądą kartofle, kapusta i 
powidlą na zimę” — mówi ob, Matusiak, 


BO 


węglu przemysłowego w PZRB Nr 34, 
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„Kronika m. Kutna 


fe isć 


l Polski @zërw 


Komu winszujemy 


ziernika 1947 roku, 


śm «z 
Kimo Polonia“ — „Młodość Tomasza 
disona”, Film produkcji amerykańskiej. 


+ Paczątek seansów o godzinie 17 i t9; 


———— 
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Zrzeszenie hodowców bydła 


W dniu 5 bm. odbvło się w Kutnie ze- 
branie organizacyjne powiatowego öd- 
zian zrzeszenia hodowców bydła rasy 


nizinnej (czarno-hlałej). Zadanie zrzesze 
nia będzie polegało na Wyszukamiu Wy- 
sokowartościowych grup hodowlanych, 
stwe orzenia a nich odpowiednich wa- 
runków T otoczeniu fachową opieką. 


Zrzeszenie przystapi do roztoczenia -kon- 
rali mięczności krów, óraz utworzenia 
ksiąg glównej i wstępnej dia sziuk rā- 
sowych. i wysokowariościowych. W len 
sposób zostaną polożone podstawy dla 
przeprowa: dzenia racjonalnej hodowli być 
ka rogatego 00 ma dla nas niesłychame 
ważne znaczenie ze względu na bardzo 
poważńe wymiszezenie  |pogłowia bydlę: 
cego W okresie wojennym, 

Na zebraniu w dniu 5 bm. obecny był, 
znany w Województwie lódzkim hodaw: 
ca inżynier Sorita, który swoim rzeczo» 
wym referatem wywołał ogromne zajn- 
ieresowanie obecnych i spowodował 
dłuższą wyczerpująca dyskusję. 
Kutnowski oddzial zrzeszenia wcho- 


ATI 
Wypadki i zdarzenia 


Niemilą przygodę przeżył w dniu 
bi, Mieczysław Szczepański za- 
mieszk w. Krośniew icach ul, Kufnow 
ska 19. Samochód ciężarowy mleczarni 
w Miłonicach, prowadzony przez ob. 
Szczepańskiego, w ulice Kocha 
nowskiego zostal ña. skutek dè- 


a 


szoler 


aly 


skręcając 
ZUCO Y: 


testu kierownicy o slup podtrzymujący 
sieć elektryczna- Na szczęście (acz nie 
przynosi ta woale zaszczylu naszej elek- 


tryfikacji) stip był spróchnialy wewnątrz 
i rożleciał się pod wpływem „uderzenia. 
Dzięki temu szżaler i samochód wyszli z 
wypadku bez szwanku, | 


— 


Oaai 
Wve 1WCMI 
dzieł ogłoszeń: 


TES | 
©EBINTE OCTOSZEŃ Wydawnictwa 
ta'tekstiam; od 1-—100 mm. z! 35, 101 == 200 


Piotrkowska 55 tal. 1171-50 


„Głosu R 


Sprawa unifikacji wiejskich społdziel- 

Spożywców 
pomocy Chłopskiej, celem utworzenia je 
dnolitego typu. spółdzielczości 
— byłą przedmiotem konferencji 
Aw Sood ielczych jaka mtata 
w Kutnie w dniu 7 bm. 

Konierercja zgromadziła około 60 de- 
legatów z terenu całego powiatu. Olta- 


ze spółdzielniami Samre- 
wiejskiej 
delega 
miejsce 
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zewodnic; 


lowei 


GAM pr 
dy oddzia 
KIOWIEZ: 

Wycze 
eji spółdzielni. 
w nik 


mO 
megg, 


ZeWedniczący Ra- 


tow. Spiewan- 


ył pr 
„Społem 


unifi: 
Szukert, 
okręgu lódzkiego zwiazku re- 


temat 
tow. 


fpujący relerat na 


wygłosi 


| Kier 
wizy 
Jak 


racie, 


Mówca w swoim 
spółdzielnie Samopomocy 


Zaznacz ył 
gminne 


pore- 


L życia Społecznej Ligi kobiet 


Zarz 
Kabiet 
czasu szwałnię i pracownię 


oddzialu Ligi 
` Kutnie od dłuższego 
sukien, w 
kiórej wykonuje się robbiy pa cenach 
znie niższych od wolnorynkowych. 
Ponieważ niewiełkie zyski z tej pracow- 
ni są po opędzeniu wszelkich wydatków 
przekazywane na rzecz Izby Dworcowej 


zal kHinowskiego 


+ prow adzi « 


ZNAC 


Opieki nad Matką i Dzieckiem, więc też 
nic dziwnego, że podstawy fitan- 


sowe tego niewielkiego przedsiębiorslwa 


bardzo kruche, 
. f 

Zarząd Ligi Kobiel nosi się z'zamia- 

rem mrządzenia w Kutnie  jadłodajni, 


Kącik rolnika 


Bnia 2 b 
licencja 
LIS ogierów. 


m. odbył się w Kulnie 
ogierjw. Do spedu doprowadzo- 


wi i 
sped 1 


To Komisja licencyjna. w 
składzie inspektora wojewódzkiego Zwią 
zku Samopomocy Chłopskiej ob, Rez- 
b. Koziki, 


Pozostale 0- 


(YPNRACZO 


watówsisiego j inspektora o 
zalicencjonówała 42 ogiery, 
giery zostaną wytrzebione w 


dzić będzie jako część składowa do po: 
wiątowege zarządu Samopomocy htop- 
skiej. 

Na zebraniu obecnych było około 50 
rolników powiatu kuinowskiego. Doko- 
nano wyboru zarządu oddziału. w skład 
którego weszli ob. ob. Katarzyński, 
gminy Kulno, ob, Wawrzyńczak, ob, Gà- 


wójł 


Ze sporiu 


K. 8. 
zegrali w Łowiczu mecz siatkówki j ko- 
tamtejszym ŁKS-em, 
Oba spotkania wygrała drużyna Visu. 
siatkówce zwyciężyła ona gladko u 
2:0 i 
na wysokim poziomie, 
w 
wywalczone z 
Wynik 


Siatkarze i kosżykacze Vis rö- 


sSzZYkÓWKI Z 


W 


zysł wynik demonstrując grę 


tu jąc 


koszykówce zwycięstwo 
iakin čt "sil 


28:22. 


większytn 


brzmiał: Gra 


toczy 


jom 
chalak 


przejmuje ady spółdzielnie spożywców 


Ghiopskiej, zostat; utworzeme 
czasie, w celu zagospodarowa! 
tóweęk nozośtalii ch po przepro! 


w 1945 roku reformie rolnej 


lęddnakze 

A bieg wypadków. przyznał spół: 
zielniom Samo; pomocy Chlopskie] dormi- 
nującą role w obrocie towarowym mig- 


dzy wsią a miastem. 
Proces umifikacji ma na celu ujednoli- 


cenie śsttuklkirry społdzielczości wiejskiej, 


skaordynowanie jej dzialalności gospo- 

darczej 7, dzialalnościa sektotu pansi wa- 

wego; t wciągnięcie w orbite planowa- 

nia gospodarczego. Przepn «waezona ut 

gdzie h A: acy po ziyi zmyć h xy "mach fike 4 ja Paisie pierwsz) vii e DOTT NA dro 

o SB wał śniadania |-abiadyv. Ja- pze POOZĘPOWA ego prze każe ia. rlichu 
dlodajn ta, byłaby bardzo potrzebna spóldzielczego w Polsce: 

dla naszego gradu, o ile bowiem w Kut- Dotyche zasówe rejonowe spółdzielnie 

mie jest nadrmiar knajp, opierających | rolniczo-haudlowe lub powiatowe spół 

swój byt finansowy na wyszynku wódki | dzielnie rolniczo-handlowe. będą prze 

i sprzedaży luksusowych potraw, 6 tyle| kształcone na gminne lub powiatowe 

brak zupelnie lokali. gdzie możnaby się | spółdzielnie Samopomocy Chłopskiej 

nape herbaty lub mleka. nie narażając Akcja umifikacvyjna winna w reziitaci 


się rą wydatek kiłkusefzłotowy. Nie: 
stety wszystkie pany zarządu. jak do- 
tąd rozbijają się a hrak odpowiedniego 


poinieszczenia. Warłó, żeby jakieś 
czynniki przysziy tu z pomocą zarządowi 
Ligi Kobiet. która wnożliwiłaby zreali- 


zowanie tego zariaru 


[pym lermiinie. 
Ze względu na to. że wiekszość ogierół 


ż rokii ubiegłego nie zostałą dólrowa- 
dzona: do przegladu, w krótkim czasie 


gdhi 


z tymi. 


edzie się ponowny, dodatkowy spęd. 


że 74Y- 


giery nie licencjonowane 


slana polem skonfiskowane, 


———— 


doprowadzić do zdemokratyzowamia apa 
ratu spółdzielczego oraz dalszego uma- 
sowierta tego ruchu. 

W wyniku marad na konferencji, ts 
termin zgromadzeń 


Przeł 


ono walnych 


1 
i 
1 
f 


kacyjnych na dzień 26. 10. i 
pO WIECIE 


spoldzielni zł 


erencji rokuje nadzieję, że w 


kutnowskim uniikac ja anie 


faktem je w bieżącym miesiacu, 


SZCZĘ 


DORY PY YYYY TYAN 


. KOMUNIKAT 
Wydział Propagandy KW PPR w Lo- 
pag 
dzi, zawiadamia, że w piatek t0 paž- 
dzięrnika rb. o godz. 9:ej odbedzie sie w 
j AE świetlicy KW PPR. przy ul. Piotrkow- 
FIFe ZES go A Loaf” ~ 

EK prez IRTE We] nec HATH on, skiej Nr 55 odprawa instruktorów i prže- 

Gog wski, ob. Kuczkowski adrninistra- | wodniczących sekcji propagandy 


tor mająitky Łękt i Hardecki administra- 
tor majatku Strzelce, Do komisji rewi 
wybrano, ob. Migdaiło. 
43 Mieczysławawie, 

z Nowej Wsi i ob, Stami 
wsi Nowe 


zyjnej dvrekora 


kotły rę Init ob. 
Kędzierskiego 


SENT ne nf q ls > > 
stawa Trzęciaka Ze 


stała na dobrym poziomie I odbywała się 
m ostrym tempie. Łowiczanie znani: jako 
dobrzy szykarze byli niezwykle trud 
nvm ptzeciwnikiem. Gracze. Visu zasto- 


tobra taktykę ipo krótkim 
przez ŁKS przejęli 
się 
Ko- 
Mi 


sewali 


okresie prowadzenia 


inicjatywę w swoje nie dając 


zawadów, 
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końca 
sie | 
ek (4). 


do 
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i Koniar 


ANSOWAĆ 


ZdYE 


S) irechi 
(12) 


Sławiennictwo tow. tow, bowiązko- 


we, 
Komitel Wojewódzki PPR 
Wydział Propagandy 
A * b 


W sobote dnia |) października o 
godz, I5sej w świetlicy Komitetu Woje- 
+ wódzkiego PPR, przy ul. Piotrkowskiej 
55 odbędzie się zebranie Wojewódzkiego 
Koła Prelegeniów na którym lektor z 
KG wygłosi referat: „Polityka Wielkiej 
Brytanii”. 
Ohecność 
włązkowa. 


tow. tow. Prelesentów obo: 


Wojewódzki Komitet PPR 
Wydział Propagandy 
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Czytajcie 


Głos Kutnowski; 
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Wypadek 


Konto PKO VII — 1505. 


obotniczego” w Łodzi 
mm. zł 45, powyżej zi 80. DER AR za jod nę si 


Ratunku! 
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mokry! Niech wysy 
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if. Hurtem wszystko to zakupię! 
Towar złóżcie mi na kupie. 


18. Przyszły na targ dwie gosposie. 
Nie ma jajek, coś stało się... 


PROGRAM NA CZWARTEK 9 PAŹDZIERNIKA 


12.06 Wiadomości południowe. 12410 Prze- 
„głąd prasy stołecznej. 12.15 „Melodie ludowe”. 
12.30 Audycja dla wsi, 12.40 Pieśni L Beethove- 
mm 13.00 Z cyklu aŭd. „Z mikrofonem po kra- 
jù". 13.10 Koncert rozrywkowy. 14.00 Kronika 
i Komunikaty z Łodzi. 14.05 „Produkujemy poi- 
skie traktory” 14.15 Pieśni polskie z płyt. 14.30 
Przerwa. 15.00 Muzyka taneczna z płyt. 15.20 
„Spiewajmy piosenki” — aud. słowno-muzycz- 
na dla dzieci. 15.40 Utwory skrzypcowe. 16.00 
Dziennik. 16.20 „Zagadki muzyczne". 16.40 
„Z naszej radiofonii”. 16.50 Pogadanka gospo- 
darcza. 17.00 „Muzyka dla wszystkich”. 18,00 
Pieśni włoskie. 18.20 Pogadanka Ł.R.R. 18,30 
Koncert życzeń. 19.00 Audycja TUR-u. 19.10 
Audycja dla wojska 19.40 VII Sonata Proko- 
fiewa. 20.00 „Z szerokiego świata”. 20.15 Re- 
portaż. 20.25 Audycja rozrywkowa. 21.00 Dzien 
nik. 21.30 Muzyka. 21.45 Słuchowisko p. tyt. 
„Zdrajca”. 22.10 Wiadomości sportowe. 22.15 


Koncert Orkiestry Tanecznej P.R. 23.00 Ostat- 
23.20 Program lo- 


nie wiadomości dziennika. 
kalny na jutro. 


W LIDZE KOBIET 

Zarząd Ligi Kobiet w Łodzi podaje do wia- 
domości, że w dniu 9 października rb. odbędzie 
się o godzinie 17-tej w sali Ligi Kobiet odpra- 
wa przewodniczących. Ze względu na waż- 
ność omawianych spraw na zebraniu, obec- 
ność wszystkich przewodniczących jest obo- 
wiązkowa. 


ZEBRANIE ORGANIZACYJNE 
W czwartek, dnia 9 października rb. o godz. 
19-tej w lokalu Naczelnej Organizacji Tech- 
nicznej przy ul. Piotrkowskiej 102, odbędzie 


się zebranie organizacyjne oddziału łódzkie- 


go Stowarzyszenia Inżynierów i Techników Bu-. 
downictwa, na które inżynierów i techników 
budownictwa zaprasza Komitet Organizacyjny. 


DOSTAWA PASZ NA PRODUKCJĘ MLEKA 

Okręgowy Oddział Mleczarsko - Jajczarski 
„Społem” w Łodzi dokonuje przerzutu siana z 
Ziem Odzyskanych do wojew, łódzkiego w ce- 
lu zaopatrzenia w pasze gospodarstw rolnych, 
dostarczających mleko do spółdzielni mleczar- 
skich. We wrześniu dostawa wyniosła 1.300 
ton, W październiku projektowane są dalsze 
dostawy. Zaopatrzenie gospodarstw w paszę 
przyczyni się do zwiększenia produkcji mleka. 


Co noweco w ZW M 


ZWMowcy, UCZNIOWIE SZKÓŁ ŚREDNICH 

W sobote, dn. 11 bm. o godz. 20-ej odbę- 
dzie się w lokaiu Zarz. Miejsk. ZWM, pl. Zwy 
cięstwa 13, zebranie ZWMowców, - uczniów 
kl. II lic. 

Obecność obowiązkowa! Sprawy bardzo 
ważne, dotyczące Brygady Traktorowej! 
Przewodniceący Wydziału Młodzieży Szkolnej 


Ze sportu ) 


Jutro przylatują pieściarze ZSRR 


Stadion W. P. przygotowuje się na przyjęcie 20 tysięcy widzów 


Mecz pięściarski Polska 
— ZSRR, który zostanie 
rozegrany 12 bm. tj, w n.e- 
$ dzielę, © godz. 12-tej na 
Stadionie W.P, wzbudził 
nienotowane w historii 
pięściarstwa zainteresowa- 
nie, Rekord frekwencji w!- 
dzów będzie napewno po- 
* bity i jest pewnym, że na 
Stadionie zgromadzi się 
przeszło 20.000 widzów. 


OBSADA SĘDZIOWSKA 
Obsada sędziowska me- 
czu została już ustalona. 


PORA 


KAROLEW 
Przed niedzielną ,, 


W ringu sędziować będzie dyr. Zapłatka, punk 
tować będzie Pasturczak z Warszawy, Kobza 
z C.S.R. i sędzia radziecki. 

RING NA BOISKU 

Organizator meczu, Państwowy Urząd WF 
i PW, stara się zapewnić jak najlepszą wi- 
doczność meczu wszystkim widzom na Stadio- 
nie, 

W tym celu ring nie będzie znajdować się 
przed krytą trybuną, ale zostanie postawiony 
na boisku. ś 

RADIO TEŻ NIE BĘDZIE PRÓŻNOWAĆ 

Na trybunach i na miejscach stojących 
będą zainstalowane specjalne giqanto'ony, 
tak, że speakerka będzie doskonale słyszana 
przez wszystkich. Transmisję radiową z móczu 
przeprowadzać będą: red. Witold Dobrowolski 
z Katowic i ob. Roman Chłodziński z Łodzi. 


remierąć 


Sklad Polski na mecz z ZSRR 


Tylko jeden łodzianin 


Na niedzielne spotkanie międzypaństwowe 
ZSRR — Polska w boksie kapitan związkowy 
PZB ustalił następującą ósemkę reprezentacyj- 
ną (od wagi muszej do ciężkiej): 

Grzywocz (Śląsk), Bazarnik (Sląsk), Antkie- 
wicz (Gdańsk), Rademacher (Śląsk), Chychła 


w reprezentacji Polski 


(Gdańsk), Kolczyński (Warszawa), 
(Poznań), Niewadził (Łódź). 


Szymura 


Zawodnicy przyjadą do Warszawy najpóź- ' 


niej w piątek rano i zamieszkają w hotelu 
„Terminus” przy ul. Chmielnej. W razie doj- 
ścia do skutku drugiego spotkania z ZSRR, od- 
będzie się ono w dniu 16 bm. w Katowicach. 


SZTAM SEKUNDANTEM ga 
Sekundantem drużyny polskiej będzie te 
ner Feliks Sztam. Pięściarze, którzy repcczen- 
tować będą barwy Polski, przybywają do sto 
licy w czwartek i zamieszkają w hotelu „Ter 
minus”, 


EKIPA RADZIECKA PRZYLATUJE 

Ekipa radziecka przylatuje samolotem Á 
Warszawy w piątek, dnia 10 bm. i zamieszkY 
w hotelu Sejmowym. 

WYCIECZKI Z PROWINCJI 

Zainteresowanie meczem jest olbrzy: 
Z prowincji mają przybyć po prostu całe wy* 
cieczki miłośników boksu, pragnących obef- 
rzeć tę wielką imprezę. 


== — RM M m c 
Z życia ŁIKS=ut 
Treningi sekcji 
| zapaśniczej i piłki ręcznej 

| Zawiadamia się, że dnia 10 bm. o godz. t9, 
odbędzie się w sali Polskiej YMCA trening 


piłki koszykowej między drużynami ŁKS — 
YMCA, i 

l Kierownictwo Sekcji Zapaśniczej ŁKS-u za 
wiadamia, że zostały wznowione treningi w 
sali szkolnej przy ul Żeromskiego 12. Trenin- 
'gi odbywają się w poniedziałki, środy, piątki 
od godz. 18.30. Obecność obowiązkowa. 


Trzecia sesja Państwowej Rady W.F. i P.W. 


< rozpoczyna obrady w piątek w Warszawie 


„Prezydium Państwowej Rady WF i PW za: 
wiadamia, że III Sesja Państwowej Rady WF 
i PW odbędzie się w Warszawie w piątek, dnia 


10-go i sobotę ll-go października 1947 r. we- 
dług niżej podanego porządku obrad: 
Piątek 10 października, godz. 10-ta: 


1) Ot- 


Robotnicza Łódź przeduje 


Jeszcze jeden mecz 


w Pabianicach — na odbudowę Stolicy 


Apel Wojewódzkiej Rady Wychowania Fi- 
zycznego i PW, wystsowany do klubów i sto- 
warzyszeń sportowych w Łodzi, nawołujący do 
organizacji imprez na cel odbudowy Warsza- 
wy, znajduje szeroki oddżwięk. Nie ma dosło- 
wnie tygodnia, w którym nie odbyłaby się ja- 
kaś impreza sportowa na ten cel. Przodu;s w 
tym, jak zwykle, gdy chodzi o wykazanie swej 
ofiarności, Łódź robotnicza, 


Dzisiaj w Pabianicach na stadionie Pabia- 
nickich Zakładów Przemysłu Bawełnianego od- 
bedzie się jeszcze jeden mecz z powodzi tego 
rodzaju spotkań — Pracownicy fizyczni contra 
Dyrekcja Fabryki Przemysłu Chemicznego. Do- 
chód zasili jeszcze kwotę zebraną przez Łódź 
na odbudowę Stolicy. 

Początek meczu o godzinie 15,30. 


Zatonek niepokonany w Warszawie 


Z polskich długodystansowców najlepszy K'elas 


Na zakończenie !m- 
prez sportowych z 
okazji Święta Milicji 
Obywatelskiej, odby 
ły się we wtorek na 
Stadionie W. 2. w 
Warszawie zawody 
lekkoatletyczna, ko- 
larskie i finałowy 
mecz piłki noznej o 
mistrzostwo M. O. 

Na zawody 'ekko- 
atletyczne złożył się 
trójmecz między re- 
prezentacją Policji 
Czechosłowackiej — 
(SMB), reprezentacją 
Milicji Obywatel- 
skiej i Warszaw- 


ZATOPEK 


skim Okręgowym Związkiem  Lekkoatletycz- 
nym. W punktacji ogólnej w trójmeczu zwy- 
ciężyli Czesi, zdobywając 115 punktów przed 
WOZLA — 110 pkt. i Reprezentacją M.O. — 
51 punktów. 

Z uzyskanych wyników na uwagę zasługu- 
je doskonały czas Lipskiego (WOZLA) w bie- 
gu na 100 m — 10,8 sek. oraz czas Sta'kiewi- 


cza (WOZLA), który przebiegł 800 m w 1:59,8 
min. — co jest najlepszym wynikiem bieżą- 
cego sezonu w tej konkurencji w Polsce. , W 
biegu tym zwyciężył Winter (SMO) w dosko- 
nałym czasie — 1;59,1 min. 

Na 5000 m Zatopek (CSR) nie powtórzył 
co prawda swego najlepszego wyniku, nie 
mniej jednak, biegnąc „samotnie”, uzyskał 
14:21,5 min. W czasie biegu zdublował wszyst- 
kich swych przeciwników, z wyjątkiem Kiela- 
sa, nad którym, kończąc bieg, miał 390 me- 
trów przewagi. 

W niedzielę Zatopek startował na 3.000, m, 
także bez konkurencji i wygrał bieg w 3:25,2 
min. 


Dzis aj o „Naramiennik Łodzi“ 
walczą najlepsi kolarze 


Dzisiaj o godzinie 19 w Helenowie odbędą 
się ciekawe zawody kolarskie o „Naramiennik 
m. Łodzi”, 


W wyścigu o „Naramiennik'”* na dystans'e 
50 km z pięcioma finiszami premiowymi wal- 
czyć będą czołowi zawodnicy Łodzi, Warsza- 
wy i Śląska. 


GDY KOBIETY SIĘ ZAGADAJĄ .... 
Do mieszkania Marii Badury przy ul. Pomor- 
o 


skiej 80 przyszła nieznana bieta, pod 
pretekstem sprzedaży zegarka,  Średniego 
wzrostu, ubrana w czarną jesionkę, buty na płas 
kim obcasie, skarpety beżowe pod kolana. Kobie- 
ta ciekawymi opowiadaniami odwróciła uwagę 
właścicielki mieszkania, skradła zegarek i zbieg- 


ła, 

p Sa ME SODY i k 

rzy ul. Kilińskiego w Państwowycć 
Zakladach ~ R" >, dci 
pożar skutkiem pęknięcia przewodów komino- 
wych. Dzięki sprawnej akcji 7-iu oddziałów Stra- 
ży Pożarnej, które przybyły na miejsce, pożar 
zlokalizowano, 


ZAWINIŁ, ALE OKAZAŁ SIĘ GENTELMANEM 

Na ul. Zgierskiej obok posesji 153, szofer Bo- 
lesław Ratakowski, 11 Listopada 119 najechał sa- 
mochodem PKS-u na przechodzącą Nowicką Sta 
nisławę — Zgierska 153, która doznała ogólnych 
obrażeń. Ofiarę wypadku szofer Ratakowski prze 
wiózł do szpitala, 


= 


ŚMIERĆ, KTÓREJ MOŻNA BYŁO UNIKNĄĆ 

W tramwaju podmiejskim, biegnacym z Ło- 
dzi do Aleksandrowa w odległości 250 mtr. od 
przystanku Teofilów wyskoczyła z pomostu wa- 
gonu Wiktoria Urbańczyk, lat 50, zam. 
przy ul. Żydowskiej 20, ponosząc śmierć na miej 
scu, 


warcie ÎI Sesji Państwowej Rady WF i Á 
2) Sprawozdanie Prezydium Państwowej Rad 
WF i PW; 3) Sprawozdanie dyrektora Państwo 
wego Urzędu WF i PW; 4) Dyskusja. 


Godzina 16-ta: 1) Plan pracy i program Pań- 
stwowego Urzędu WF i PW; 2) Wnioski Komi- 
sji Programowej Rady WF i PW; 3) Dyszusia; 
4) Uchwała wytycznych programowych na rok 
1947-48. 


Sobota 11 października 1947 r. godz. 10-ta: 
1) Projekt budżetu Państwowego Urzędu WF 
i PW; 2) Sprawozdanie Komisji Finansowej 
Państwowej Rady WF'i PW; 3) Dyskusja; 4) 
Zatwierdzenie budżetu. 


Godzina 16-ta: 1) — a) Wybór człon 
Prezydium Państwowej Rady WF i PW ma 


jednego zastępcy; b) Propozycje dotycząca po- 
wołania przez Min. Obrony Narodowej człoL= 
ka Rady na miejsce śp. prof. Eugeniusza Pia- 
seckiego; 2) Sprawozdanie Komisji Prawnej; 
3) Wnioski zgłoszone przez delegatów; 4). Dys- 
kusja; 5) Uchwały zgłoszonych wniosków; 6) 
Zamknięcie III Sesji. 


Uwagi: W razie nie wyczerpania porządka 
obrad w dniach 10 i 11 października, następne 
zebranie odbędzie się w dniu 12 października 
br. o godz. 10-tej. Obrady odbędą się w św:et- 
licy MO.N, Al. Niepodległości 239 (wejście 
główne) IV piętro. 


Drobny wybiera się do Argentyny 
Co hętdzie z hokejem? — pytają Czesł 


A 


Ż 


Er zmarłego mgr. Jana Składa i ewent. 


Jarosław Drobny — pierwsza rakieta C.8.R. 


Drobny i Cernik zostali zaproszeni na tur: 
nieje tenisowe do Meksyku i Argentyny, Czesi 
oczywiście zaproszenie przyjęli — ku zmart- 
wieniu hokeistów czechosłowackich. Bowiem, 
jak wiadomo, Drobny jest nie tylko najlep- 
szym. tenisistą Republiki, ale również i czoło- 
wym — reprezentacyjnym hokeistą, 


Zjednoczone walczy Z „Victorią” 


ale w meczu towarzyskim 

W sobotę, dnia 11 bm. o godz. 18-tej w sab 
RKS „Victoria”, Łódź, Kilińskiego 2, odbędą 
się towarzyskie zawody bokserskie między 
drużynami KP Zjednoczne — RKS Victoria. 

Drużyny wystąpią w najsilniejszych skła« 
dach. Victoria wystąpi z Anielskim, Stefania- 
kiem, Bagrowskim, Gręcikowskim, Kubasiewi*, 


czem, Urzędowiczem na czele. 
— 


